
 
 
 
 
 

„Wszelkie bariery w życiu człowieka zaczynają się i kończą w jego głowie” 

Dawno dawno temu, gdzieś na południu Grecji wybuchł wielki spór między bogami 

zasiadającymi na Olimpie. Ów konflikt miał zapewne głębsze podstawy, jednak w skrócie 

można powiedzieć, że dotyczył „ludzkiego szczęścia”. Kłótnia mianowicie toczyła się o to, 

gdzie umieścić „szczęście” tak żeby człowiek nie mógł go zbyt łatwo posiąść. W zasadzie żeby 

nie mógł go w ogóle posiąść, a był jedynie marionetką, całkowicie uzależniony od 

dysputujących na Olimpie bogów.  

 

Pierwszy wystąpił bóg gór, pagórków i wzniesień – przemówił: „Umieszczę szczęście na 

najwyższej górze świata – człowiek nie zdoła się na nią wspiąć”. Po dłużej rozmowie jednak 

bogowie doszli do wniosku, że to działanie na krótką metę, gdyż to tylko kwestia czasu kiedy 

człowiek zdoła tego dokonać.  

 

Drugi wystąpił bóg oceanów, mórz i wszelkich innych zbiorników wodnych – przemówił: 

„Umieszczę szczęście w samym dnie najgłębszego i najciemniejszego z moich oceanów – 

człowiek nigdy nie zdoła dostać się w to miejsce”. Po dłużej rozmowie jednak bogowie znów 

doszli do wniosku, że to działanie na krótką metę, gdyż to tylko kwestia czasu kiedy człowiek 

zdoła tego dokonać.  

 

Później, wystąpiło jeszcze kilku innych bogów, ale ich propozycję okazały się podobnie 

bezsensowne jak ich poprzedników.  

 

Wreszcie… po dłużej chwili ciszy, kiedy sytuacja wydawała się beznadziejna, zabrał głos 

siedzący w rogu stary, zgarbiony bóg z długą siwą brodą. Wstał i powiedział: „Umieśćmy 

szczęście w samym człowieku – nigdy się nie domyśli, że powinien go tam szukać…”. Tak też 

się stało. 

 

Pamiętaj: Szczęście tkwi w Tobie – tylko od Ciebie zależy czy zechcesz je wydobyć i zrobić 

wraz z nim piękne rzeczy. Wszelkie bariery zaczynają się i kończą w Twojej głowie – Ty je 

stworzyłeś i Ty możesz je zniszczyć! 
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